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Od redakcji

W świątecznym „Echu Konopnicy” polecamy lekturę 
wywiadu z Małgorzatą Zarajczyk zatytułowaną „Dobro 
wraca”: „Mama mi zawsze mówiła, że czas Wielkiego Po-
stu to jest czas ciszy i czas dla Boga. I naprawy swojego 
serca. Może dlatego w domu praktykowało się skupienie  
i wyciszenie. Dziś Wielki Tydzień będzie dla mnie czasem 
większej modlitwy, mniejszej wygody i próbą odpowiedzi 
na pytanie: czy jestem lepszym człowiekiem? Oraz czasem 
wyczekiwania. Uważne przeżycie Zmartwychwstania Chry-
stusa może być impulsem do odnowy siebie, może pro-
wadzić do odnowy wewnętrznej, do bycia trochę lepszym. 
Do spojrzenia na innych z większą empatią”.

Pozostając w klimacie świąt polecamy także reportaż  
o Katarzynie Choroś (Lipskiej), która od 8 lat fotografuje 
naszą Konopnicę. Piękno jej fotograficznych obrazów pły-
nie z miłości do ziemi: „To jest coś niepojętego. Nawet, 
gdyby spotkała mnie w miejscu gdzie mieszkam ogromna 
krzywda, to ja tej ziemi nie zostawię. Ja ją mogę całować, 
ja nie mogę jej zaniedbać, ja nie mogę jej zostawić. Miłość 
do ziemi to jest rzecz nie do opisania i nie do pojęcia”.

Co jeszcze? Piszemy o pracach nad Planem Ogólnym 
Gminy, energetycznym Jarmarku Wielkanocnym na Zie-
lonym Rynku, Gminnym Dniu Kobiet i Hollywoodzkiej 
gali w Radawcu, akcji oddawania krwi, pracowitym marcu 
w bibliotece oraz o tym, co mają wspólnego Zemborzyce 
ze Szwecją.

Przed nami święta Wielkiej Nocy. Życzymy Wam zdro-
wia, nadziei płynącej z cudu Zmartwychwstania i siły na 
cały rok. Niech święta będą spokojne, dobre, smaczne  
i rodzinne.

Waldemar Sulisz
Redaktor prowadzący „Echo Konopnicy”

Drodzy Czytelnicy

Przepraszamy

W Echu Konopnicy 
1-2/2026 na poziomie ko-
rekty doszło do literówki  
w nazwisku Elżbiety Za-
krzewskiej-Pietraś, za co ser-
decznie przepraszamy.

(RED) 
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fot. P. Chrzanowski

Mama mi zawsze mówiła, że czas Wielkiego Postu to jest czas ciszy i czas dla Boga. I naprawy swojego 
serca. Może dlatego w domu praktykowało się skupienie i wyciszenie. Dziś Wielki Tydzień będzie dla mnie 
czasem większej modlitwy, mniejszej wygody i próbą odpowiedzi na pytanie: czy jestem lepszym człowie-
kiem? Oraz czasem wyczekiwania. Uważne przeżycie Zmartwychwstania Chrystusa może być impulsem 
do odnowy siebie, może prowadzić do odnowy wewnętrznej, do bycia trochę lepszym. Do spojrzenia na 
innych z większą empatią.

Waldemar Sulisz
redakcja.echokonopnicy@gmail.com

Dobro wraca

Pani Małgosiu, powiedzmy  
o korzeniach rodzinnych?

Mój tata pochodzi ze Snopko-
wa, mama pochodziła z Dębów-
ki, tam się wychowałam.

Jak pamięta pani dom rodzin-
ny?

Wspominam go bardzo cie-
pło. W sąsiedztwie było dużo 
dzieciaków, razem się bawili-
śmy, razem jedliśmy, było sporo 
zabaw, psot ale także dużo roz-
mów, były więzi. Moje dzieciń-
stwo to okres szczęśliwy w moim 
życiu. 

Edukacja?

Szkoła Podstawowa nr 14  
w Lublinie, dalej Liceum Eko-
nomiczne A. i J.  Vetterów. 
Następnie studia na Wydziale 
Ekonomii UMCS kierunek Or-
ganizacja i Zarządzanie potem 
podyplomowe studia pedago-
giczne.  

Na bogato. Co po studiach?

Przez rok pracowałam w Li-
ceum Ekonomicznym w Nałę-
czowie. Następnie rozpoczęłam 
pracę w swojej dawnej szkole  
im. A. i J. Vetterów, gdzie zo-

stałam na kilkanaście lat. Po 
urlopach macierzyńskich roz-
poczęłam pracę w branży ubez-
pieczeniowej i bankowej, jako 
menadżer produktów, trener 
programu mikroanalizy ekono-
micznej klienta, trener technik 
sprzedaży.

Firmy w których pracowałam 
to ING Nationale-Nederlan-
den, Grupa PZU S.A. sekcja 
Bancassurance,Citi Bank i Bank 
Millennium. Ostatnio praco-
wałam przez 8 lat w Urzędzie 
Gminy Niemce, gdzie między 
innymi byłam odpowiedzialna 
za kontakt z przedsiębiorcami 
i prowadzenie systemu CEIDG. 

Co panią nauczyła praca mene-
dżerska?

Odpowiedzialności, sumien-
ności i konsekwencji ale rów-
nież empatii. Określania celu 
działania i twardych zasad słu-
żących  osiągnięciu celu. Ale 
nie za wszelką cenę.

Dlaczego kadra menedżerska 
tak szybko się wypala?

Wg mnie jest wiele przyczyn 
np. Brak umiejętności  zarzą-
dzania i  pracy w zespole, nie-
doprecyzowane  systemy  ko-
munikacyjne, nieodpowiednio 

 Wywiad



określone cele i terminy ich 
wykonania czasami przerosty 
oczekiwań kadry zarządzającej.

Skąd pani znalazła się w gminie 
Konopnica?

Moja teściowa wraz z rodziną 
mieszkała w  gminie Konopnica, 
tutaj po odziedziczonej działce 
wraz z mężem wybudowaliśmy 
dom i zostaliśmy. Po przejściu 
na emeryturę zapisałam się na 
Uniwersytet Trzeciego Wieku. 
Wykłady, spotkania w zespo-
łach tematycznych, wyjazdy 
sprawiły, że czas emerytury stał 
się bardzo ciekawy. Na jednym 
z wykładów zaprezentowała się 
P.  Zosia Zaorska jak się później 
okazało jedna z założycielek 
Uniwersytetu Trzeciego Wieku 
w Lubline, która zaprosiła nas 
do swojego zespołu. Zapisałam 
się i miałam szczęście. Uczest-
niczyłam w bardzo ciekawych 
spotkaniach. Na Uniwersytecie 
Trzeciego Wieku nauczyłam 
się, że tu się skraca dystanse. 
Na zajęciach w zespole P. Zosi 
też dowiedziałam się o Towa-
rzystwie Inicjatyw Twórczych 
„ę”. Okazuje się, że ta organiza-
cja  organizuje ciekawe rzeczy 
również dla seniorów. Uczest-
niczyłam w ich e-learningo-
wym kursie „Bezpieczny senior  
w sieci”. Po zdaniu egzami-
nu  Towarzystwo ogłosiło, że 
posiada możliwość przeprowa-
dzenia szkolenia dla seniorów  
w 15 gminach w kraju. Zgłosiłam 
tę informację do P.  Agnieszki 
Skowronek-Skałeckiej z gminy 
Konopnica z jej pomocą stwo-
rzyłyśmy projekt i okazało się, 
że nasza gmina przeszła przez 
sito weryfikacyjne i znalazła się 
na liście wytypowanych gmin  
w skali kraju . Z Warszawy przy-
jechała trenerka a z naszej gmi-
ny  przyszła sympatyczna grupa 
seniorów. Tak się zaczęło. Na-
stępnie dostałam propozycję 
pracy w gminie Konopnica na 
stanowisku Koordynatora ds. 
senioralnych. W zeszłym roku 
rozpoczęłam pracę z klubami 
seniorów w Maryninie, Radaw-
cu Dużym i w Zemborzycach.

Dlaczego warto poświęcać swój 
czas naszym seniorom?

Sama jestem seniorką i rozu-

miem potrzeby osób w naszym 
wieku. Wiem, jak ważne jest 
wsparcie, empatia, rozmowa  
z drugim człowiekiem. Oraz 
zwykła życzliwość, spotkanie, 
wysłuchanie. Nasi seniorzy są 
często spracowani, doświad-
czeni dolegliwościami zdro-
wotnymi, nieraz osamotnieni. 
Amerykanie ponoć mówią, 
że od 60 do stu lat jesteśmy  
w kwiecie wieku. Skoro tak 
jest, to  jako seniorzy, jesteśmy  
w atrakcyjnym okresie swojego 
życia. Dlaczego warto poświę-
cać czas seniorom? Dlatego, że 
praca z seniorami daje poczu-
cie sensu i wartości. Jeśli mogę 
coś nowego wprowadzić i choć 
trochę zmienić jakość życia 
osób które uważam za swoich 
znajomych i przyjaciół, to po 
prostu bardzo się cieszę. 

Jakie ciekawe aktywności dla se-
niorów pani realizowała?

Na początek wprowadziłam  
w formie zabawy rozwiązywanie 
testów i ćwiczenia na koncen-
trację pamięci. Były też carving 
- czyli wykonywanie ozdób  
z owoców i warzyw, zdobienia 
kapeluszy kwiatami, wykony-
wanie stroików okolicznościo-
wych, zajęcia kulinarne - naj-
ciekawsze potrawy z ziemniaka, 
wycieczkę do Muzeum Kosmo-
su w Warszawie, wycieczki do 
Kazimierza, do Ogrodów Milio-
na Róż, do lawendowych Kieł-
czewic. Zaczęliśmy bywać na 
spektaklach w Teatrze im. Juliu-
sza Osterwy, w Filharmonii Lu-
belskiej, w kinie Bajka, gdzie są 
organizowane kobiece wieczory  
i spektakle dla seniorów,  
w Wojewódzkiej Bibliotece 
Publicznej i w IPN na bardzo 
interesujących prelekcjach. 
Osoby, które uczestniczą w spo-
tkaniach mają ciekawe doświad-
czenia i różnorakie umiejętno-
ści. Każdy z klubów seniora  
w naszej gminie jest inny i tro-
chę inaczej działa, ale te dzia-
łania są cenne i inspirujące. 
Na jesień planujemy akcję w 
szkołach: „Opowiedz mi dziad-
ku, opowiedz mi babciu”, gdzie 
dzieci będą zadawać pytania jak 
wyglądała dawna szkoła, zaba-
wy, stroje. Ciekawe czego się 
dowiemy. 

Pani Małgosiu, mówi się, że  
w życiu ważna jest praca, pasja, 
pieniądze, rodzina, zdrowie, 
miłość, Bóg. No właśnie, co  
w życiu jest ważne?

Przede wszystkim miłość, ro-
dzina, Bóg. Oraz zasady, któ-
rych trzeba się trzymać, żeby  
w tym zwariowanym świecie nie 
pogubić się i nie odpłynąć.

Co to jest miłość?

To jest bardzo złożone uczu-
cie. Najpierw to zakochanie, 
które następnie przechodzi  
w potrzebę bycia blisko, w em-
patię, w zrozumienie drugiej 
osoby, dbanie o jej dobro. 
Przechodzi w dojrzałą miłość,  
w akceptację wad drugiej oso-
by, w zaufanie, dawanie poczu-
cia bezpieczeństwa, wspólne 
budowanie życia i relacji. 

Dlaczego w życiu ważna jest 
harmonia i czy udało się ją pani 
osiągnąć?

Trzeba mieć w życiu swoje 
priorytety ale trzeba też wszyst-
ko wyważyć. W znacznej mierze 
udało mi się życiową harmonię 
osiągnąć. Zawdzięczam to też 
mojemu mężowi, na którego 
zawsze mogę liczyć.

Wspomnijmy święta wielkanoc-
ne z dzieciństwa?

Mama mi zawsze mówiła, że 
czas Wielkiego Postu to jest czas 
ciszy i czas dla Boga. I naprawy 
swojego serca. Może dlatego  
w domu praktykowało się sku-
pienie i wyciszenie. Dziś Wielki 
Tydzień będzie dla mnie cza-
sem większej modlitwy, mniej-
szej wygody i próbą odpowiedzi 
na pytanie: czy jestem lepszym 
człowiekiem? Oraz czasem wy-
czekiwania. 

Czy uważne przeżycie Zmar-
twychwstania Chrystusa może 
być impulsem do odnowy sie-
bie?

Jak najbardziej. Może prowa-
dzić do odnowy wewnętrznej, 
do bycia trochę lepszym. Do 
spojrzenia na innych z większą 
empatią, dostrzec czyjeś proble-
my, wyciągnąć rękę, pomóc. 

Czego będzie pani życzyć naj-
bliższym i czego chciałaby pani 
życzyć czytelnikom Echa Ko-
nopnicy?

Wszystkim chciałabym życzyć 
Świąt Wielkanocnych pełnych 
radości, spokoju i rodzinnego 
ciepła. Niech ten czas przynie-
sie nadzieję i nową energię. 
Pysznych potraw, dużo słońca, 
uśmiechu, wzajemnej życzliwo-
ści, wdzięczności za każdy pięk-
ny dzień oraz kolorowych pisa-
nek i mokrego dyngusa.
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Boże w dobroci nigdy  
nieprzebrany

Boże w dobroci nigdy  
nieprzebrany, 
żadnym językiem  
niewypowiedziany 
Ty jesteś godzien, 
Ty jesteś godzien 
wszelakiej miłości, 
poszanowania, 
poszanowania, 
chwały, uczciwości.

Ciebie czczę, pragnę 
i ważę samego; 
nad wszystkie dobra Tyś 
u serca mego. 
Najwyższe dobro, 
najwyższe dobro, 
Tyś w najwyższej cenie, 
sam jeden u mnie, 
sam jeden u mnie, 
nad wszystko stworzenie.
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Aktualności

Pomoc żywnościowa 
Ośrodek Pomocy Społecznej w Konopnicy informuje, że rusza kolejny etap wsparcia żywnościowego dla osób potrzebujących w ramach 

Programu Fundusze Europejskie Pomoc Żywnościowa 2021-2027, który zaplanowany jest na okres styczeń – wrzesień 2026.
Od 1 stycznia 2026 r. kwoty kryterium dochodowego uprawniającego do pomocy żywnościowej w Podprogramie 2025 wynoszą:

•  2.676,50 zł dla osoby samotnie gospodarującej,
•  2.180, 95 zł dla osoby w rodzinie. 

Aby prawidłowo przeliczyć dochód rodziny/osoby należy przedstawić do wglądu pracownikowi socjalnemu 
następujące dokumenty: odcinek z renty/emerytury, zaświadczenie od pracodawcy 

o dochodzie netto z miesiąca poprzedzającego złożenie skierowania, dochód z gospodarstwa rolnego 
(liczba ha przel.), oświadczenie o dochodzie z pracy dorywczej, inne dochody.

Osoby/rodziny, które są zainteresowane otrzymaniem żywności z Programu i spełniają powyższe kryterium dochodowe 
mogą zgłaszać się do pracowników socjalnych w siedzibie  Ośrodka Pomocy Społecznej w Konopnicy, 

pokój nr 24, 27 w celu weryfikacji sytuacji dochodowej i zakwalifikowania do otrzymania powyższej pomocy.

Informacje na temat wydawania skierowań i kwalifikacji do programu można uzyskać pod numerem telefonu: 
(81) 503-22-35; 605-155-260; 782-650-400.

Nowa linia autobusowa nr 
43 połączyła Lublin  

z Radawczykiem Drugim

2 marca uruchomiono długo 
wyczekiwaną linię autobuso-
wą nr 43, kursującą z Lublina 
(pętla Węglin – Wróbla, na-
przeciwko Zajazdu Gościnne-
go) do Radawczyka Drugiego. 
Nowe połączenie znacząco 
ułatwi mieszkańcom codzien-
ne dojazdy do pracy, szkoły 
oraz placówek medycznych. 
Już pierwszego dnia z autobu-
su skorzystało wielu pasażerów, 
co potwierdza potrzebę wpro-
wadzenia tej trasy.

Linia 43 kursuje w dni po-
wszednie, oferując trzy kursy 
poranne i trzy popołudniowe. 
W zależności od zainteresowa-
nia mieszkańców planowane 
jest stopniowe zwiększanie 
liczby kursów oraz ewentualne 
wydłużenie trasy.

Realizacja przedsięwzięcia 
była możliwa dzięki konse-
kwentnym działaniom wielu 
osób i instytucji. Podziękowa-
nia za zaangażowanie kiero-
wane są do Dyrekcji Zarządu 
Dróg i Transportu Miejskiego 
w Lublinie, radnych Gminy 
Konopnica, w szczególności 
Tomasza Brodziaka, a także 
radnego Miasta Lublin Leszka 
Daniewskiego oraz Pani Doro-
ty Sirow z Urzędu Gminy.

Nowe połączenie to ważny 
krok w kierunku poprawy ko-
munikacji publicznej w gmi-
nie i odpowiedź na potrzeby 
mieszkańców.
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Zabiorą elektrodpady

Firma ECO HARPOON Re-
cykling Sp. z o.o. przeprowadzi 
nieodpłatną zbiórkę elektro-
odpadów w dniach:
13.04.2026 r. (poniedziałek): 
Motycz, Motycz Leśny, Motycz 
Józefin, Sporniak, Uniszowice,
14.04.2026 r. (wtorek): Rada-
wiec Duży, Radawczyk Drugi, 
Radawiec Mały, Pawlin, Tere-
szyn,
15.04.2026 r. (środa): Szero-
kie, Lipniak, Kozubszczyzna, 
Konopnica,
16.04.2026 r. (czwartek): Zem-
borzyce Tereszyńskie, Zembo-
rzyce Dolne, Zemborzyce
Podleśne, Zemborzyce Wojcie-
chowskie, Stasin, Marynin.

Zbieramy takie odpady jak: 
elektryczne urządzenia gospo-
darstwa domowego np. chło-
dziarki, pralki, zmywarki itp., 
telefony stacjonarne i komór-
kowe, elektronarzędzia np. 
wiertarki, piły itp., sprzęt au-
diowizualny. UWAGA!!! Odpa-
dy elektro muszą być komplet-
ne!!! Sprzęt pozbawiony części 
nie zostanie odebrany.

Aktualności

Trwają  prace nad  Planem 
Ogólnym Gminy. To niezwykle 
ważny dokument planistyczny, 
który zastąpi dotychczasowe 
studium uwarunkowań i kie-
runków zagospodarowania 
przestrzennego i będzie aktem 
prawa miejscowego. 

Co to oznacza w praktyce? 
Plan ogólny określi, jakie ro-
dzaje zabudowy będą możliwe 
w poszczególnych częściach 
naszej gminy (np. strefy miesz-

kaniowe, usługowe, produkcji 
rolniczej zieleni). Ustalenia 
tego planu będą  wiążące  przy 
wydawaniu decyzji o warun-
kach zabudowy  oraz przy two-
rzeniu miejscowych planów 
zagospodarowania przestrzen-
nego. 

Zachęcamy wszystkich miesz-
kańców do czynnego udziału  
w pracach planistycznych. Każ-
dy zainteresowany może złożyć 
wniosek do projektu planu  

w terminie do 31 marca 2026 r.
Projekt planu ogólnego wraz 
z prognozą oddziaływania na 
środowisko został udostępnio-
ny w siedzibie Urzędu Gminy 
Konopnica oraz w Biuletynie 
Informacji  Publicznej Gminy 
Konopnica  (w zakładce  Pla-
nowanie  przestrzenne  ->  Plan  
ogólny  ->  Projekt  do  konsul-
tacji  społecznych)  - https://
ugkonopnica.bip.lubelskie.pl/
index.php?id=252).

Uwagi do projektu planu 
ogólnego należy składać do 
Wójta Gminy Konopnica  na 
formularzu w postaci papiero-
wej lub za pomocą poczty elek-
tronicznej na adres: 
sekretariat@konopnica.elub za 
pomocą usługi e-doręczenia na 
adres: AE:PL-89298-98083-FR-
FDE-20 -  bez konieczności 
opatrywania ich bezpiecznym 
podpisem elektronicznym.

Uwagi do projektu planu 
ogólnego należy składać wy-
łącznie na „formularzu pisma 
dotyczącego aktu  planowania 
przestrzennego”,    który     do-
stępny     jest    w Biuletynie     
Informacji     Publicznej ht-
tps://ugkonopnica.bip.lubel-
skie.pl/index.php?id=252 oraz 
w siedzibie Urzędu (PUNKT 
OBSŁUGI INTERESANTA).

Plan Ogólny Gminy

Gmina Konopnica podpisała 
umowę o dofinansowanie bu-
dowy oddziału przedszkolne-
go przy Szkole Podstawowej w 
Motyczu. Ogłoszone już zosta-
ło postępowanie o udzielenie 
zamówienia na budowę. Szaco-
wana wartość inwestycji 3 628 
043,70zł, wartość dofinansowa-
nia: 1 082 039,11 zł.

Przewidywany termin realizacji 
maj 2027 r.

Dofinansowanie budowy  
oddziału przedszkolnego 
przy Szkole Podstawowej  
w Motyczu
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Jej mama jest rodowitą Ko-
nopniczanką. Ojciec pochodził 
z okolic Lubartowa, konkretnie 
z Tarła. - Cały czas czuję się Ko-
nopniczanką, należę do parafii 
Konopnica - mówi Katarzyna 
Choroś (Lipska). Edukację za-
częła w Szkole Podstawowej nr 
42 w Lublinie, naukę kontynu-
owała w Szkole Podstawowej nr 
34. W siódmej klasie nauczyciel 
plastyki zauważył u Kasi zdolno-
ści plastyczne. - Zaczął nama-
wiać mnie na szkołę artystycz-
ną, chociaż ja bardzo chciałam 
zostać kucharką, bo wówczas 
bardzo lubiłam gotować. Do-
stałam się do Liceum Plastycz-
nego w Lublinie. To był chyba 
najwspanialszy okres mojego 
artystycznego życia - opowiada 
Katarzyna Choroś (Lipska).

Co było dalej? Chciała stu-
diować na Akademii Sztuk 

Pięknych w Gdańsku, jeździła 
na prywatne lekcje przygoto-
wujące do egzaminów, miała 
przygotowaną teczkę prac. - Ale 
zmarł mój ukochany dziadzio 
z Konopnicy, po jego śmier-
ci bardzo się załamałam i za-
chorowałam. Zrezygnowałam  
z Gdańska, dostałam się na stu-
dia do Instytutu Wychowania 
Artystycznego, które skończy-
łam - wspomina Katarzyna Cho-
roś (Lipska).

Dziadek Jan, miłość do ziemi

Dlaczego to ukochany dzia-
dzio Katarzyny? - Rodzice pra-
cowali w Lublinie, wychowywali 
mnie dziadkowie. Dziadek Jan 
był wątły, chorowity, romantycz-
ny i wrażliwy. Większość czasu 
spędzał przy warsztacie szew-
skim, reperując buty ludziom 
we wsi. Miałam z nim wspólny 

język, bardzo uwrażliwił mnie 
na piękno natury. Ale przede 
wszystkim nauczył mnie ogrom-
nej miłości do ziemi - wspomina 
Katarzyna. 

Co to jest miłość do ziemi? - 
To jest coś niepojętego. Nawet, 
gdyby spotkała mnie w miej-
scu gdzie mieszkam ogromna 
krzywda, to ja tej ziemi nie zo-
stawię. Ja ją mogę całować, ja 
nie mogę jej zaniedbać, ja nie 
mogę jej zostawić. Miłość do 
ziemi to jest rzecz nie do opisa-
nia i nie do pojęcia. Ile daje po-
czucia szczęścia i radości wyjście 
o poranku, poczucie, że stoisz 
na swoje ziemi, że możesz z niej 
obserwować świat i że w zasa-
dzie możesz na takim małym 
kawałku, tuż za ogrodzeniem 
znaleźć cały swój świat - mówi 
Katarzyna Choroś (Lipska).

Zamyśla się. - Ja myślę, że im 
więcej mamy, tym mniej mamy. 
I to jest już udowodnione.  
W swoim życiu to praktykuję. 
Nawet ta moja fotografia z ni-
czego jest, bo ja nie potrzebuję 
mieć sprzętu, nie muszę jeździć 
na plenery. Wystarczy, że wyj-
dę na ogród i znajduję tematy. 
Większość moich fotografii, 
a fotografuję już intensywnie 
ósmy rok, to są fotografie zro-
bione za płotem. 

Piękno przemijania

Jej zdjęcia z konopnickiego 
cmentarza zachwycają. - Po 
śmierci ojca jestem tam regu-
larnie. Bywam tam. Na począt-
ku wydawało mi się, że jest tam 
tylko kilka starych nagrobków, 
ale jednak jest w tym pejzażu 
coś niezwykłego. Można trafić 
na taki klimat, że się nie chce 

Jej wspaniały cykl wierzb „Konopnickie Panny” powstał przy stawach na starych Błoniach Konopnickich.  
Wędruje z aparatem od krzyża przy Remizie na Raszyńskiej i podąża w stronę Węglina. - Tam rośnie rząd „Starych 
Panien”. Zresztą nie tylko tam. Są też w okolicy źródełka w Konopnicy.

Waldemar Sulisz
redakcja.echokonopnicy@gmail.com

Wicher silne drzewa głaszcze
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fot. K. Choroś Lipska (8)

stamtąd wychodzić - opowiada 
Katarzyna.

Są miejsca, które bardzo 
lubi. Jej wspaniały cykl wierzb 
„Konopnickie Panny” powstał 
przy stawach na starych Bło-
niach Konopnickich. Wędruje 
z aparatem od krzyża przy Re-
mizie na Raszyńskiej i podąża 
w stronę Węglina. - Tam rośnie 
rząd „Starych Panien”. Zresztą 
nie tylko tam. Są też w okolicy 
źródełka w Konopnicy. Tam 
zresztą jest działka mojej rodzi-
ny. Kiedyś stała tam wiekowa 
chałupa, którą namiętnie fo-
tografowałam - mówi z uśmie-
chem. Ciągnie ją do ruin starej 
dzwonnicy przy konopnickim 
kościele. Ciągnie ją do konop-
nickiej ziemi. - Wszystko wynika 
z miłości do tej ziemi - dodaje 
Katarzyna.

To co ważne

Co w życiu jest ważne? Zdro-
wie, rodzina, praca, pasja, 
miłość, wiara, Bóg? - Pewnie 
wszystko na raz. Ale dla mnie 
osobiście czas dany człowieko-
wi jest bardzo ważny. Ważne 

jest dla mnie bezpieczeństwo  
i ważna jest wolność.

Co to jest miłość? - Czasem 
zastanawiam się czy ona jest. 
Na chwilę obecną absolutną 
miłością jest Bóg. Widziany we 
wszystkim. W naturze, w drugim 
człowieku. 

Dlaczego w życiu ważna jest 
harmonia? - Próbuję złapać  
w życiu proporcje. Staram się 
tak gospodarować czasem, żeby 
napełniać siebie siłą. 

Kiedy dotykają nas nieszczę-
ścia, choroby, strach to? - Każ-
dy prędzej czy później dostaje 
swój krzyż. Najpierw wydaje się 
to bardzo trudne. Budzi lęk. 
Ale ze swojego doświadczenia 
wiem, że jest to do przeskocze-
nia, że człowiek da sobie z tym 
rady. 

Na ile Święta Wielkanocne 
i przeżycie Zmartwychwsta-
nia Chrystusa mogą pomóc  
w zbudowaniu siebie od nowa. 
- Przed wszystkim trzeba je 
chcieć tak przeżyć. A Zmar-
twychwstanie to fundament 

chrześcijaństwa, to ogromny 
wzór na miłość. Tak naprawdę 
nasze życie to jest ciągła stra-
ta, ciągłe umieranie. Jeśli tego 
umierania nie przyjmiemy  
z pozycji sługi, to odrodzenie 
nigdy się nie wydarzy. 

Życiowe wichry i burze zmu-
siły ją do przerwy w działaniach 
artystycznych i na długie lata 
zagłuszyły i uśpiły jej artystyczną 
duszę. Przebudzenie jest wyni-
kiem ogromnej tęsknoty za na-
sładzaniem duszy tym, co pięk-
ne i naturalne oraz pierwotnym 
powołaniem do tworzenia  
i poszanowania talentu. Szuka-
jąc inspiracji do rysunków i gra-
fik odkryła dla siebie fotogra-
fię, która stała się kluczem do 
poczucia spełnienia na małym 
kawałku ziemi, przedstawianym 
od wschodów do zachodów 
słońca, który nazywa „jej świa-
tem”. Tam, w swoim bezczasie, 
znajduje bezpieczeństwo i siłę, 
bo „wicher silne drzewa głasz-
cze”.

(O wystawie Katarzyny w Galerii 
Klimaty na Festiwalu Dwa Brzegi)
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Niedziela, 22 marca, na dłu-
go zapadnie w pamięć miesz-
kańcom gminy Konopnica 
oraz sąsiednich miejscowości,  
a wszystko za sprawą Jarmarku 
Wielkanocnego. W tym roku 
pogoda dopisała, a wraz z nią 
sprzedający i kupujący. Przy-
ozdobiony w kolorowe wstąż-
ki plac z kolorowymi kurami  
i jajami już od wejścia zachęcał 
do zakupów. Nie lada atrakcją 
była także zagroda z motyckimi 
owcami.

Palmy i ozdoby

Choć stoiska pękały w szwach 
od różnorodnych towarów, to 
właśnie tradycyjne palmy wiel-
kanocne wiodły prym mnogo-
ści. Były miniaturowe, misternie 
plecione z suszonych kwiatów, 
po okazałe, nowoczesne kon-
strukcje. A pośród nich prezen-
towali się inni lokalni twórcy, 
oferując unikatowe ozdoby, 
które zamiast taśmowej produk-

cji, niosły ze sobą serce i pasję 
włożoną w każdy szczegół. Jak 
zwykle gościliśmy między inny-
mi pana Paska z koszykami ze 
słomy, Łukasz Radomski ofe-
rował wyroby z wikliny, Asia Le-
bioda miała oryginalne pisanki 
z wizerunkami m.in. zwierząt, 
pani Anna Kloc przygotowała 
mnóstwo stroików, a Ela Jurek 
zachwycała niepowtarzalnymi 
serwetkami. Mieliśmy także  
w sprzedaży obrazy, szydełkowe 
maskotki i mnóstwo cudowno-
ści do dekoracji domu, nie tyl-
ko na święta.

Smakołyki

Organizacja konopnickich 
jarmarków zrodziła się z potrze-
by stworzenia przestrzeni dla 
kół gospodyń do pokazania ich 
działalności. W tym roku wysta-
wiły się ze swoimi smakołykami  
i rękodziełem następujące koła: 
z Marynina, Kozubszczyzny, 
Konopnicy, Zemborzyc, Radaw-

Wiosenne, 
przedświąteczne 
poruszenie w Konopnicy

Tradycja
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czyka Drugiego, Szerokiego, 
Sporniaka, Lipniaka, Motycza 
Leśnego, Uniszowic. Jarmark 
jest zawsze wyczekiwany przez 
smakoszy tradycyjnych, pro-
stych smaków. W tym roku stoły 
uginały się pod ciężarem do-
mowych ciast – mazurki, baby  
i serniki znikały w mgnieniu 
oka.

Oprócz słodkości można było 
skosztować żurku, regional-
nych wędlin, wiejskiego chleba, 
serów, masła, które stanowiły 
przedsmak nadchodzącego 
wielkanocnego śniadania. Był 
też zakwas żurku, przetwory 
domowe, chrzan utarty, ćwi-
kła, warzywa i owoce, bukszpan  
i bazie.

Radośnie i „Z Przytupem”

O kolejny akcent ludowy za-
dbał zespół „Z Przytupem”. 
Energia i radość dziewczyn  
z nowej grupy udzielały się każ-
demu, kto usłyszał ich folkowy 

śpiew. Nogi same rwały się do 
tańca!

Dodatkową atrakcją była Pani 
Wiosna, która w swojej kwieci-
stej sukni spacerowała alejkami,
rozdając uśmiechy i przypomi-
nając, że zima odeszła już na 
dobre.

A wszystkiemu towarzyszyła 
niepowtarzalna atmosfera. Roz-
mawiałam z przyjezdną grupą 
rowerzystów, którzy na nasz 
jarmark wstąpili przypadkiem. 
Byli pod ogromnym wrażeniem
właśnie tej przyjaznej, pełnej 
serdeczności interakcji, nie mo-
gli się nadziwić, że na każdym 
stoisku byli witani, jak dawno 
niewidziani sąsiedzi.

Kto nie był niech żałuje ...  
i śledzi terminy kolejnych wy-
darzeń na „Zielonym Rynku”  
w Konopnicy, a najbliższe to 
Dożynki Gminne 23 sierpnia.

Agnieszka Skowronek-Skałecka 
fot. P. Pietraś (9)
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Gminny Dzień Kobiet 
6 marca świetlica w Zemborzy-

cach stała się miejscem wyjątko-
wego spotkania, podczas które-
go mieszkanki gminy wspólnie 
obchodziły Dzień Kobiet. Or-
ganizowana co roku przez wójta 
Mirosława Żydka uroczystość 
jest wyrazem wdzięczności, 
szacunku i uznania dla przed-
stawicielek płci pięknej, które 
swoją pracą i zaangażowaniem 
współtworzą naszą gminną 
wspólnotę. Na zaproszenie wój-
ta przybyły licznie radne gminy, 
sołtyski, przedstawicielki oświa-
ty i służby zdrowia, członkinie 
KGW,  emerytowane pracow-
nice UG, działaczki społeczne  
i liderki lokalnych inicjatyw. 

Jednym z pierwszych punktów 
programu był występ uczniów 
z Niepublicznej Szkoły Podsta-
wowej w Radawczyku Drugim. 
Młodzi artyści przygotowali 
zabawny, pełen energii pro-
gram artystyczny, który wywo-
łał  wiele uśmiechów.  Zaanga-
żowanie i swoboda sceniczna 
najmłodszych zostały docenio-
ne  gromkimi brawami. Każda  
z pań otrzymała również drob-
ny upominek w postaci brosz-
ki, przygotowany specjalnie na 
tę okazję przez uczniów. Pan 
wójt składając kobietom najser-
deczniejsze życzenia podkreślił  
ogromny ich wkład w życie ro-
dzinne, zawodowe i społeczne. 
Nie zabrakło przy tym kwiatów, 
uścisków i serdeczności.

Na scenie pojawiły się tak-
że „Konopnickie Korale” oraz 
nowy zespół „Z Przytupem”. 
Występy obu grup wprowa-
dziły publiczność w wiosenny 
nastrój na ludową nutę.  A na 

zakończenie, jak zwykle wystą-
piła Stacja Teatr. Na tę szcze-
gólną okoliczność aktorzy  
przygotowali humorystyczne 
przedstawienie, którego dow-
cipna forma sprawiła, że sala  
wielokrotnie rozbrzmiewała 
śmiechem, a publiczność chęt-
nie reagowała na sceniczne żar-
ty. Po części artystycznej uczest-
niczki mogły spędzić czas przy 
słodkim poczęstunku. Była to 
doskonała okazja do rozmów, 
wymiany doświadczeń i wspól-
nego świętowania w serdecznej 
atmosferze. 

Tegoroczny Gminny Dzień 
Kobiet w Zemborzycach po raz 
kolejny udowodnił, jak waż-
ne są takie spotkania. To coś 
znacznie więcej niż wręczanie 
kwiatów czy składanie życzeń. 
To moment, w którym zatrzy-
mujemy się, by docenić, często 
niedostrzegany wkład kobiet  
w życie społeczne, rodzinne, za-
wodowe i kulturalne. 

To święto ma również wy-
miar symboliczny. Przypomina  
o drodze, jaką przeszły kobiety, 
by móc korzystać z praw, które 
dziś wydają się oczywiste: pra-
wa do edukacji, pracy, decydo-
wania o sobie. To także dzień 
budowania wspólnoty. W szko-
łach, miejscach pracy i lokal-
nych społecznościach staje się 
okazją do integracji, rozmowy 
i wzmacniania wzajemnego zro-
zumienia. Dzięki temu Dzień 
Kobiet nie jest jedynie tradycją, 
ale ważnym elementem kształ-
towania kultury szacunku i rów-
ności.

Agnieszka Skowronek-Skałecka 

fot. P. Chrzanowski (5)
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Stało się tradycją, że w Ra-
dawcu świętujemy dzień ko-
biet aktywnie według pomysłu 
„w ruchu” . Podczas spotkań 
w latach ubiegłych „W rytmie 
tanga” 2023, „Nie ma jak walc” 
2025 - nie tylko podziwiałyśmy 
tańce w wykonaniu profesjo-
nalnych tancerzy, lecz przede 
wszystkim same ruszyłyśmy na 
próbę kroków.

Tegoroczne spotkanie z oka-
zji 8 marca przybrało formę 
hollywoodzkiej gali.

Nie brakowało szyku, elegan-
cji i poczucia bycia prawdziwą 
gwiazdą. Organizatorzy zadba-
li o to, by każda z pań poczuła 
się wyjątkowo już od samego 
progu.

Salę zdobił symboliczny czer-
wony dywan, na którym każda 
dama kroczyła w blasku fleszy. 
W wydarzeniu wzięły udział 
panie, które tego popołu-
dnia postawiły na miłą zabawę  
i wspólną integrację. W progra-
mie znalazły się: prezentacja 
na czerwonym dywanie, drink 
bar obsługiwany przez wspa-
niałych mężczyzn oraz słodki
poczęstunek. Były też kwiaty 
dla każdej z pań oraz wystawa 
torebek wieczorowych.

Motyw przewodni spotkania 
stał się idealną okazją do wyko-
nania pamiątkowych zdjęć na 
ściance fotograficznej.

–  Chcieliśmy, aby w tym dniu 
każda z pań mogła oderwać się 
od codziennych obowiązków  
i poczuć się jak gwiazda świato-
wego formatu. Atmosfera była
niesamowita  – podsumowują 
organizatorzy.

Wydarzenie pokazało, że lo-
kalna społeczność kobiet jest 
zintegrowana i potrafi celebro-
wać wspólne chwile z ogromną 
klasą. Kolejna edycja planowa-
na jest za rok.

M. Cichosz

Hollywoodzka gala w Radawcu

Oddaj krew
09.03.2026 roku odbyła się 

WIOSENNA akcja poboru 
krwi GMINA   KONOPNICA, 
podczas której RCKiK wzboga-
ciło się o ponad 10 litrów bez-
cennego leku. SERDECZNIE 
DZIĘKUJEMY  

„Oddając własną krew, do-
browolnie i bezinteresownie, 
to gest wysokiej wartości mo-
ralnej i obywatelskiej. To dar 
życia... Niech dawcy krwi, któ-
rym należy się wdzięczność 
wszystkich, będą coraz liczniej-
si we wszystkich krajach świa-
ta”. (Jan Paweł II - Światowy 
Dzień Krwiodawców - 2004 r.)

Kolejna akcja już 08.06.2026 
- dołącz do grona Honorowych 
Krwiodawców ZAPRASZAMY 

fot. P. Chrzanowski (4)



Marzec w placówkach biblio-
tecznych gminy Konopnica był 
wyjątkowo intensywny za spra-
wą kumulacji zaplanowanych 
przez nas działań: spotkań 
organizowanych w ramach ak-
cji „Marzec jest kobietą” oraz 
warsztatów wiosenno-wielka-
nocnych. 

Nasze biblioteki już po raz 
szósty zaplanowały na marzec 
różnorodne wydarzenia skie-
rowane do pań, w które chęt-
nie wplatamy wątki literackie, 
chociażby w postaci prezen-
tacji nowości wydawniczych. 
Radawiecka filia współorga-
nizowała spotkanie dla kobiet 
w konwencji hollywoodzkiej 
gali pn. „Aleja Gwiazd”. Było 
elegancko i szykownie, sym-
patycznie i z humorem. Filia 
w Zemborzycach wieloletnim 
zwyczajem w okolicach Dnia 
Kobiet zgromadziła panie na 
klimatycznym spotkaniu oko-
licznościowym. Miła atmos-
fera, rozmowy i śmiech wy-
brzmiewały w bibliotecznych 
murach. Motycka biblioteka 
postawiła na młodsze panie i w 
świetlicy szkolnej dziewczynki 
mogły wziąć udział w warszta-
tach. Efektem tego spotkania 

były bogato zdobione lusterka 
– gadżet niezbędny każdej ko-
biecie, bez względu na wiek.  
W bibliotece w Kozubszczyźnie 
odbyły się warsztaty z podstaw 
scrapbookingu – zdobienia 
przy pomocy różnorakich pa-
pierów czy naklejek. Panie wy-
szły z biblioteki w doskonałych 
humorach, z wypożyczonymi 
nowościami i uroczymi pudeł-
kami na drobiazgi, których 
przecież nigdy nie mamy za 
dużo. 

Każda placówka biblioteczna 
przygotowała na święto kobiet 
inne działania, ale to nie ich 
tematyka jest najistotniejsza. 
Najważniejsze zawsze są relacje 
i i ten wyjątkowy czas tylko dla 
siebie, odskocznia od codzien-
ności, często niełatwej, roz-
mowy na różne tematy, dobra 
herbata i pyszne ciasto, sukien-
ka wyjęta z szafy na tę właśnie 
okazję.  Cieszymy się, że nasza 
marcowa akcja daje paniom  
z terenu gminy Konopnica tyle 
radości i doceniamy, że anga-
żuje się w nią tak wiele osób. 

Koniec marca  to czas przy-
gotować do świąt wielkanoc-
nych oraz powitania wiosny, 

także w bibliotece. Na zaplano-
wanych przez nas warsztatach 
powstawały pisanki zdobione 
decoupage, wielkanocne zają-
ce, wianki czy stroiki, a także 
marzanny. Zajęcia zgroma-
dziły zarówno dorosłych, jak  
i dzieci, a powstałe podczas 
nich ozdoby na pewno przy-
stroją świąteczne stoły. 

Biblioteka Publiczna Gminy 
Konopnica
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Pracowity marzec w bibliotece
Seniorzy aktywni nie  

tylko w Zemborzycach

,,Aktywność społeczna i inte-
gracja mieszkańców gmin po-
wiatu lubelskiego” to skrócona 
nazwa projektu realizowanego 
na terenie kilku gmin powia-
tu lubelskiego. W tym i naszej 
gminy.

Członkowie Klubu Seniora 
Zemborzyce aktywnie biorą 
udział w projekcie. Szeroki 
wachlarz zajęć  dostępny dla 
uczestników 60+ nie zostawia 
czasu na nudę. Seniorzy wspól-
nie gotują (i degustują), rusza-
ją się podczas zajęć muzycz-
no-sportowych, uczestniczą  
w różnych warsztatach pla-
styczno-rękodzielniczych.

Mogą skorzystać ze spotkań 
z psychologiem, podczas któ-
rych toczą się rozmowy o życiu 
i kondycji psychicznej. Sporym 
powodzeniem cieszą się zaję-
cia z informatyki, gdzie można 
doskonalić znajomość obsługi 
komputera a przede wszystkim 
pogłębić wiedzę jak być senio-
rem bezpiecznym w sieci!

Projekt jeszcze nie jest na 
półmetku, przed uczestnika-
mi wciąż wiele ciekawych zajęć  
i warsztatów. Czyli napraw-
dę nie będzie czasu na nudę. 
Zwłaszcza, że aktywności pro-
jektowe gromadzą seniorów 
z Zemborzyc równolegle z re-
gularnymi ,,posiedzeniami” 
Klubu Seniora. Na cotygodnio-
wych spotkaniach jest czas na 
– po prostu bycie razem. Jest 
czas na wspólne obchodzenie 
imienin, śpiewanie w ramach 
Chóru Błękitne Chusteczki, 
planowanie działań statuto-
wych klubu dla jego członków 
oraz dla społeczności lokalnej.

Projekt realizowany przez 
Fundację Rozwoju Inicjatyw 
Obywatelskich w porozumie-
niu z Gminą Konopnica (2025-
2027)

Klub Seniora Zemborzyce
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KGW Zemborzyce stawia na 
rozwój i kobiecą przedsiębior-
czość. Koło Gospodyń Wiej-
skich w Zemborzycach nie 
zwalnia tempa. Jako trzecie 
KGW w całej Polsce, pozyskały-
śmy dofinansowanie z unijne-
go programu Erasmus+. Dzięki 
temu realizujemy międzynaro-
dowy projekt „DEVELOP”, któ-
ry udowadnia, że nowoczesna 
przedsiębiorczość na wsi ma 
kobiecą twarz.

Projekt „DEVELOP” (Diver-
se Offer for Equal Living, In-
spiring Entrepreneurship, and 
Progress) to wspólna inicjaty-
wa naszego Koła, polskiej Fun-
dacji „Fundusz Inicjatyw” oraz 
szwedzkiego stowarzyszenia B-
Creative Association. Naszym 
celem jest stworzenie praktycz-
nych narzędzi, które pomogą 
kobietom z terenów wiejskich 
profesjonalnie rozwijać przed-
siębiorczą działalność– od 
kwestii prawnych, przez mar-
keting, aż po budowanie silnej 
marki lokalnej.
Szwedzkie inspiracje i polska 
gościnność

Projekt to dla nas nie tylko 
teoria w książkach, ale przede 
wszystkim spotkania. Najpierw 
gościłyśmy u siebie partnerki 
ze Szwecji, pokazując im ser-

ce naszej gminy i nasze trady-
cje. Potem przyszedł czas na 
rewizytę – w połowie sierpnia 
nasza delegacja z Zemborzyc 
odwiedziła szwedzkie Kristian-
stad. Dzięki współpracy z part-
nerem B-Creative miałyśmy 
okazję zobaczyć, jak w prakty-
ce wygląda przedsiębiorczość 
kobiet na obszarach wiejskich 
w innym kraju. Spotkałyśmy 
się z właścicielkami gospo-
darstw i małych biznesów, któ-
re z powodzeniem łączą pasję                                                    
z działalnością zarobkową. Od-
krywałyśmy, jak ogromne zna-
czenie ma kuchnia regionalna 
jako element promocji całego 
regionu. Uczestniczyłyśmy też 
w spotkaniach z ekspertami                                                        
i przedsiębiorczyniami, które 
szczerze dzieliły się z nami swo-
ją drogą zawodową. 

„Ten wyjazd był dla nas 
ogromną dawką energii. Zo-
baczyłyśmy, że nasze tradycje, 
rękodzieło i lokalne smaki to 
prawdziwy skarb, który przy 
odpowiednim podejściu może 
stać się fundamentem nowo-
czesnego biznesu” – zgodnie 
podkreślamy po powrocie.
Wiedza od kobiet dla kobiet

Obecnie kończymy kluczo-
wy etap projektu – testowanie 
wypracowanych materiałów 

edukacyjnych. Aby mieć pew-
ność, że przygotowane sce-
nariusze zajęć są praktyczne, 
do współpracy zaprosiłyśmy 
profesjonalne trenerki. Co 
dla nas szczególnie istotne, 
część z nich to mieszkanki na-
szej gminy. Chciałyśmy w ten 
sposób pokazać, że ogromny 
potencjał przedsiębiorczości 
drzemie tuż obok nas, w naszej 
lokalnej społeczności. Warszta-
ty skupiały się na konkretach: 
od podstaw księgowości i mar-
ketingu, po rozwój osobisty 
i atrakcyjną ekspozycję pro-
duktu. To wiedza „z pierwszej 
ręki”, która ma realnie ułatwić 
start lub rozwój własnej dzia-
łalności. Inspiracji szukałyśmy 
również u lokalnych liderek 
sukcesu. Gościem specjalnym 
była u nas Małgorzata Muraw-
ska z gospodarstwa „Wzgórze 
Serem Malowane”, która opo-
wiedziała nam o swojej drodze 
do budowy biznesu. Jej historia 
pokazała nam, jak pasję moż-
na przekuć w cenioną lokalną 
markę.
Co dalej?

Udział w projekcie DEVE-
LOP pokazał nam, jak ważna 
jest wzajemna pomoc i wymia-
na doświadczeń. Nie chcemy 
tej wiedzy trzymać tylko dla 
siebie! Obecnie dopracowu-
jemy materiały edukacyjne 
w oparciu o nasze potrzeby  
i doświadczenia. Chcemy, by 
stały się one inspiracją dla 
każdego, kto myśli o rozwoju 
swoich skrzydeł. Szykujemy dla 
Państwa specjalne spotkanie 
podsumowujące. Pokażemy na 
nim owoce naszej pracy i pod-
powiemy, jak krok po kroku 
korzystać z naszych pomysłów 
i scenariuszy. Do zobaczenia 
wkrótce!

			 
KGW Zemborzyce

Dzień Kobiet w Tereszynie
Kulinarne inspiracje i sztuka na żywo 

W Tereszynie tegoroczne 
obchody Dnia Kobiet miały wy-
jątkowy i inspirujący charakter. 
Wydarzenie przyciągnęło wiele 
mieszkanek oraz mieszkańców, 
którzy wspólnie świętowali  
w miłej, pełnej atrakcji at-
mosferze. Jednym z głównych 
punktów programu byty warsz-
taty kulinarne prowadzone 
przez kucharza Gerarda Rytte-
ra z firmy Kikkoman. Uczest-
nicy mieli okazje poznać nowe 
smaki oraz nauczyć się przygo-
towywać potrawy z wykorzysta-
niem sosu sojowego i innych 
produktów znanej marki. Pod-
czas pokazu kucharz dzielił się 
praktycznymi wskazówkami, 
a uczestnicymogli spróbować 
przygotowanych na miejscu 
dań. Dużym zainteresowa-
niem cieszyła się część arty-
styczna wydarzenia. Gościem 
spotkania byt artysta Konrad 
Dankiewicz. Malarz tworzył 
obrazy oraz portrety, wzbudza-
jąc podziw wśród uczestników 
wydarzenia. Wiele osób miało 
okazje zobaczyć, jak powstaje 
portret - od pierwszych szkiców 
aż po gotowe dzieło. 

Całe wydarzenie przebiega-
ło w serdecznej atmosferze, 
pełnej rozmów, uśmiechu  
i wspólnego świętowania. Or-
ganizatorzy zadbali o to, aby 
Dzień Kobiet w Tereszynie 
był nie tylko okazją do złoże-
nia życzeń wszystkim paniom, 
aIe również czasem integracji 
lokalnej społeczności oraz od-
krywania nowych pasji - zarów-
no kulinarnych, jak i artystycz-
nych. Tegoroczne spotkanie 
pokazało, że nawet niewielkie 
miejscowości potrafią stworzyć 
wyjątkowe wydarzenia, które 
na długo pozostaną w pamięci.

KGW Tereszyn

Od Zemborzyc po Szwecję




